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ux an dat m na premjera F ranej} 
Lewica i centrum widzą w nim jedynego człowieka, który uzdrowić 

może finanse francuskie. 
Paryż, 12 kwietnia. czas, została już przez Bank Francji' gdy dZJieIlinik "Pa·ris _ SOlr" wystąpił z 

Osbatnie donosienia prasy paryskiej przekroczona. kolei z norą rewelacją, że granicę em-
o sytuacyi politycznej we Francji brzmią Rewela·cja o przekroczeniu granicy sjr do wys.pkości 43 miljardów przekro-
jak następuje: . emisji .wywołała w p:asie prawicowej ~l czyi już f.'binet P. Mil1eranda w lecie 

Pan de MODZI1e rozstrzygnął kompro ł brzym1ą bUTzę przecIwko p. HerrotowL 1920 rok~ 
misowo najdrażliwszy P1'oblem daniny od Burza ta uspokoiła się dopiero wtedy, l Od ter' chwili opozycja liczyła już tyI 
kapitału, domagając się narazie przepro tAM" ii~.iirvt.ffiiMCP~1iiiiiiIiiii4 -fiR M 

wadzenia tylko uchwały o daninie do- .' ,. . 

browoInej, l ~4"'''", 
Większość lewioowa zaaprobowała 

ten spos·ób wyjści.a z sytuaCji. . . 
Socjaliści. posta.nowIli wp-raw-dzie ob­

stawać zasadniczo przy swoim postu1a­
cie 10-proceniowej p,aniny przymusowej 
lecz ze względów taktycznych zdecydo 
wali się głosować za wn'i·oskwm rządo­
wym. Drugi punkt d'I"ażHwy podniesie­
nie granicy emisii D 4 miljardy franków, 
t. ;. do wysokości 45 miljardów został 
prZił'Z p. de Monzi~ uznany jako koniecz 
ny do przeprowadzenia. Wynikało t-o 
stąd, że granica, obowią~lljąca dutych-

.. 

Budowa kanalizacji już się 
rozpoczęła. 

~ooo robołn3k6w pracuje przy 
robotach wstępnych. 

Rozpoczęte p'l'zez wydział ka.naliz;a­
cji i wodociągów w marcu układanie 
toru tramwajowego od Górnego Rynku 
wz-dłu.ź rzeki Jasień przez ul. Obywatel 
ską od rzeki Kar·olewki jest już na u­
kończeniu. 

T.or zosŁał już ułożony na dysta.nsie 
3000 mtr., pozostaje jeszcze do ułożenia 
tor na pnestrzeni około 400 mw. . Dla 
wykończenia tego toru przystąpiono do 
budowy wielkiego nasypu nad rzelą Ka 
rolewką, kt6ry zosłanie wykończony w 
ciągu kUku najbliższ.ych dni. 

W środę, dnia 8-go bm. przystąpio­
no do przeprowadzenia toru tramwajo­
wego od ul. Gdańskiej przez ul. Andn:e­
ja do uL 28 Pułku Stnlelo6w Kaniow­
sW ch. 

Tor ten służyć będzie do przew-o'Że­

W epoce sztucznego odmładzania syn wynosi ojca w pieluszkach 
z gabinetu operacyjnego prof. Słeinacha: 

- Cicho, cicho, mały, nie płacz! Jesteś teraz niepełnoletni i 
twoje zobowiązania wekslowe są niewa!ne. 

nta z głównego skła"du wydziału 'przy ul. !!!!!!'!!i !!!!!!!!!!!.!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!I!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! 

Pijane • 
I krwawe święta. 

ko na. to, ż-e uda się obaH9 rząd w se­
nacie przy pomocy elem·entów, które " 
'kartelu lewicy reprezentuje przedewszy. 
stkiem p. Loucher. Nadzieje te nie u· 
wiodły. 

Obecnie poz,ostaje wciąż jeszcze ak. 
tualną możHwość rozwiązania parlametl 
tu, Jłłl którą niedwuznacznie wskazywai 
p. He~t w swojej niedzielnej mowie w 
F ontainebleu. . 

Wątpliwem jes-Ł jednak, czy p. Dou­
mergu-e zechce uciec się do tego wyj. 
ścia z sytuacji. 

W razie gdyby nowych wybor6w za· 
stosować nie chciano, narzucałaby eię 

konieczność znalezdenia człowieka, kt6-
ry naokoło swego programu przedewszy 
stkiem finansowego ~ógłby skapić ' mo, 
żę zupełnie nOwą ~ękSfOść. 

W związku z tem, nie . od neczy bę· 
dzie przypomnieć, że właśnie ' p. Louchel 
odgrywający obecńie bezwątpw.pia rolę 
głównej sprężyny prze sil eni-a , w czasie 
j-ednej z ostatnich swoich mów par1amen 
tarnych wśród powszechr.e j sensacji wy 
mienił nazwisko p. Jó~fa CaiUaBt ja­
ko jednego z taki-ch właśnie tudzA. 

szewc Wawrzyniec Menek·iewioz, który 
podczas bójki w s-ta,nie nietTzeźwym na 
podwórzu domu 32 przy ul. KopernilM 
u~egł wylewowi krwd. Lekarz pogotowia 
opatrzył go. 

•• ... 
Nocy ubiegłej o godzinie pierwszej 

podczas bójki na Wodnym Rynku 20-let. 
ni ucz,OO murarski Zygmunt Henc:tko bl! 
dąc w stanie nietrzeźwym uderzony z0.­
stał w bójce i otrzymaf ranę tłuczoną VI 
okoHcy lewego kąta ust, ranę ciętą pra 
wej muszli USZitl-ej, zaś policjant Jan Hę· 
czak ranę waTgi górnej. 

Obydwu udzieliło pomocy pogotowie 
w lokalu 8 komis.ariatu, Heczka zaś po­
zostawiono na miejscu, w stanie pija­
nym. 

x 
Dzisiejszy poranek zaczął się i sko11 

czył fatal,nie dla 87 letniej staruszki 
Franciszki Wagenblichter. Mimo bardzo 
podeszłego wieku, złożyła ona wizytę 
Już o godzmie 7 i pół rano swej znajo­
mej, ale ledwo przywirŁała się, nagle o­
sunęła się na ziemIę i zmarł.a. 

Wlerz.bowej materiałów, potrzehnych na 
trzeci odcinek, który obejmuje ul. .Ant­
drzeja od ul. 28 Pułku Str.zelc6w Ka­
niowskich i Prz,ejazd do ul. Kilińskiego. 

Tym sposobem około 20 kwietnia rb. 
wydmał lDa.nalizacji i wodociągów zamIę 
rza pr·zystąpić do kopani,a kanału. Obe­
c·nie przy robotach kanalizacyjnych u­
jętych j·est około 300 robotników 

Kanonada kaUchlorkowa trwała, jak za dawnych czasów. Nareszcie sł6wk·o jf!szcze o bocianh 
B6jkl i zabawy. - Dyngus. - Bocian we więzieniu. i - kro~ika skończona... . . 

W 1Illesz.kaniu przy uhcy Kopernlka 
Święta wielkanocne biegną pod dob- Tak więc . przy ul. Cereckiego n·r. 41 nr. 23 żona robotnika Rachela Szulma. 

rym. znakiem: cudowna pogoda dopisu.je ug()dzony został podcus zabawy p<)Ste.- D'owa dostała bólów przedporodowych. 
przez cały czas, a zwy~aje ~i~J~anocne run!,~wy Roman ~irow~ki.. Nil. placu I Lekarz pogotowia odwiózł poło.żnic~ 
zachowane w całeJ r?ZC1ąg!osCI bak np.: K~clełnym ~apad01ęto. rownle~ na po- do przytułku p.rzy ulicy Narutowicza. 
bombardowanie ' kabchlol'lcUJll po ca- IicJanta, Starusława POSladło, ktary etr1J)' . 

Warszawski teatr im. Fre- łych dniach i nocach, mimo zakazu po~ mał upominek wielkanocny w postaci ,---

dry W Łodz ; Iicji, albo dzisiaj dyngus, kiedy Już .11;l- rany kłuŁnej. Odwiezi?no go do szpitala Walk," fr'ancusk;e atletów. 
• ,. dzie od wczesnego ranka oblewają Się przy ul. DrewnowskieJ. ! 

Dziś o godzinie 11 ł pół .w nocy od- , wodą), okazu;ą,: że tradycja w Łodzi nie . . .",* • . . . Dziś w cyrku Cinise llego walczą 4 
będzie się w Teatrze M1ejsk1m pierwszy splajtowała raZ1em z manufakturą. W mieszkanIu prz'f ul. PlOtrkowskle). , 
występ teatru im. Fredry z WarsuwY' I Nie dla wszystkich Wielkanoc jednak nr. 235 upadł dozorca domu 63-Ietni A- pary: 1) LaJos -. Varga . - PuecJtler, 2, 
Dana będz.ie rewelacyina sztuka Wit~ I okazało się mił.ą .i sympatyczną. Mone leksander Wielo.~órskj . b.ędąc w stanłe I Bamb.uł~ - Bryła .. SobIeski decydująca 
kiewicz.a p. t. "Jan Kar~1 Maciej Wście: I wódki, k!ó.re przelało .się prz,": ga~- nietrzeiwym i odnió.sl us.zk?d~enie ciała; , 3) J~ago - Pinecki (decydująca), 4) Bayer 
~Iica" z d)'1'. 'Pawłowskim w głównej rob la, żołądki l głowy ł~dzlan zatopiło lue- L~~a:.~ pogotoWla udzlI.':hł wrogowI _ Kornatz. Są. to luż ()Sla.tnie dni tur .. 

Występ jednego ~ najleptlzy~h ~esPO-1 jedn~mu ,,!spomnłeme. o dobrych świę- prOhlblC)1 PQIll\Ocy. "'* nleju. Na.Jwięcej zaintęre'.łowania "ud~l 
łów teatralnych słobcy wzbudził ruezwy łach. Kro.nlki pogotovlla zanol.owały wie '" . • 
kle za.interHOwanie le n.ieszczęśJ.iwych wypadków i bójek~ Na stację pogotowia prl:ybył 5O-1.etni walka Jaago - Pln~c.ld, 
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Krew murzyńska na 
tronach niemieckich. 

----:0:--

Murzyńscy naddziadowie 
cesarzowej Józefiny są dzia 
darni niektórych książęcych 

rodzin niemieckich. 
Księżna Abrantes opowiada w swych 

pamiętnikach o pełnym oczekiwania wi~ 
czorze w La Malmaison, gdzie Napoleon 
z niecierpliwością czekał na kurjera z 
Rzymu, który miał przywieźć mu zgodę 
papieża i zezwolenie na koronaCję. 

Kiedy nareszcie upragniony goniee 
powrócił z listem, w którym papież zga­
dzał się na przyjazd do Paryża dla odby 
cia uroczystości koronacyjnych, Napo­
leon z niehamowaną radością zwrócił 
się do swej żony, Józefiny i zawołał: 
"Cóż myślisz o tern, mała kreolko, że na 
głowie twej spocznie korona twych kró­
lów". 

Nie wszystkim może wiadomo, że ce 
sarzowa Józefina urodziła się na Marty 
nice, jako córka oficera francuskiego de 
la Pagerie i z matki kreolki i że figuruje 
na niejednej tablicy genealogicznej ksią· 
żęcych domów niemieckich. 

lnnemi słowami: murzyńscy naddzia 
wie cesarzowej Józefiny są ł dziadami 
niektórych książąt rodzin niemieckich. 

Połom.ltwo ex-ceear2łł austrjacklego Karota. 
Sprawa przedstawia się w sposób na 

stępujący: 
Cesarzowa Józefina de Beanharnais 

miała z pierwszego swego małżeństwa 
syna Eugenjusza, wicekróla włoskiego. 

1 

Prasa narodził a się w Chinach. Ten ożenił się z księżniczką bawar­
ską i otrzymał tytuł księcia Leuchtenbur 
skiego. 

Starszy jego syn ożenił się w Rosji 
z księżniczką krwi cesarskiej i stał się 
protoplastą rodu książąt Romanowskich 
Leuchtenburg jednej znajświetniejszych 
rodzin rosyjskich, uznaną za boczną Hnję 
Romanowów. 

----:G:- _.-...MI' 

Dziennik "Tsching-Pao" jest praszczurem pism spółczesnych. 
---~:--

Jak wyglądały represje prasowe w Pekinie. - Narodziny prasy 
Wnuczka księcia Leuchtenburskiego 

urodzona 17 października 1841 r., pra­
wnuczka Józefiny, posiadająca w swym 
rodzie parę antenatów murzyńskich z 
Martyniki - wyszła 11 lutego 1863 r. za 
mąż za księcia Wilhelma Badeńskiego, 

w Europie. - Najstarsze gazety kontynentu. 
Kiedy przechodząc uUcą słyszy_ę 

niemiłosieme w.naski chł0pe6w sprze­
dających ~zety mało komu zapęwne 
pnemknie prze głowę myśl, że istniały 
czasy nawet niezbyt dawno, kiedy nie 
wychodziły ani poranne ani wieczorne 
pisma. 

Nie motna bylo się dowiedzieć za pa 
rę gr067:y co grają "na teatrom", kto 
zmarl, kto się za6 z kim żeni, ani jaki 
pnebieg miała ~a Ligi Narodów, 

B,.ło 'W to W' swoim ro&aju na wet 
dobre czasy, bo w one lata ni-gdy nie 
zda.nalo elę, iżby W' czyje6 pięknie wy­
d:rukOWMle nekrologi za wt1ano w skle­
pika ś1edzie lub W' jakiś więcej nie przy 
sto;ny sposób, w formie zawieszonych 
na gw<ńcmu kartek, profan<YWano wzn.io 
de "expoeeu prezesa r&dy ministrów. 

PTZebieg sesji nikogo nie obchodził, 

gdy! faktem jest niezbitym, o tak wy­
myślnej i nałaóskiej torturze, jak Liga 
N8f"Odów W' czaaach łamania kołem i 
wyrywania Jęz,b - )e$zeze nie myśla 

no. 
Made.ła Jedttd-. cb'W11a, gdy zaczęła 

kiełk~ pierwsza myśl założenia ga­
zety - embrion praay, P1"ZyŁa~zamy 
włęe p&'r'ę ~tk6W' z tego, co pisze 
..La domenłca de! Coirriere", 

Oto muzeum druków, w Amsterda­
mie, posiada piea-wszy numer najstar­
szeg<> dziennika na świecie, p.rrechowa­
nego 'W bat'dzo dobrym stanie do dnia 
dlzisie~. 

Sędziwy praoJcie'c obecnych wyda w­
niotw perjodycznych, jako datę wyda­
nia posiada 8 styczeń 1656 roku, w któ­
rym to dnw ujrzał po raz pie,rwszy dzien 
ne światło pod tytułem "Wecckely che 
Courante van Europa", 

W połowie 1662 dziennik przybiera 
krótszy tytuł "Haarlemse Couran:t", a 
w parą lat później po raz trzeci zmieni,a 
swą nazwę na "Oprechte Haarlemschc 
C ourant " , którą nosi jeszcze obecnie, 

W roku 1605 na życzenie arcyksią-

ż2\t Alberta i lzabeołi belgijskich, nlejaki rę, skonstatowania Da miejscu, co iest 
AbraMm Verthoeven wyd!rukował CoS dobre, a co złe. 
w rodzaju gazety pod nazwą "De Nie- Najważniejsza rzecz - mówił reda­
uve Tydinghem", który w r. 1737 zmie- ktor - niech wybiorą najpoważttiejsze 
niooo na "Gazebte van Antwierpen". i najpożyteczniejsze dorobki kultury eu-

NajstaTszy dziennik belgijski egzy- ropetjskiej, a zapoznawszy się z niemi 
stujący jesreze, to: "Gazette van Gent" , dokładnie wracają do oiczyzny i tu je 
Została ona młożona przez drukarza &tosują. 
Maximiljana Graet'a i żywot swój roz- Pomeważ głoszenie wszelkich nowa­
poczęła w 1667, jako "De Ghendtche lji zawsze wywołuje sprzeciw, wi~ i po­
Post Tydl~hen", wYŻSZY projekt nie doznał przychylne-

Wiel~e te zasłużone i szanowne sta- go przyjęcia, a zbyt jak na 6wczesne cza 
TUszki tracą na swej s,tarożytności i mo- sy postępowemu redaktorowi wyrwano 
gą się zupełnie śmiało uwatać za niemo język - za niecło-rzec:zne słowa. Dla pe­
wlęta przy chińskim dzienniku "Tching- wności zaś, a,by ze sprawą skończyć raz 
Pao", na zawsze, obcięto mu głowę. Nikogo to 

Z małżeństwa tego pochodzi dwoje 
dzieci: księżniczka Marja, która poślubi 
ta księcia fryderyka Anhaltskiego oraz 
książę Maksymiljan, który 'ożenił się z 
księżniczką łiannowerską. Córka ostat­
niego wyszła niedawno za mąż za księ­
cia heskiego, syna księżniczki Matgorza 
ty Pruskiej, siostry Wilhelma II. W ten 
sposób i książęta hescy będą od tej pory 
posiadali przymieszkę krwi murzyńskiej 
z Martyniki, coprawda już bardzo roz­
cieńczonej. 

Takie małe wycieczki w dziedzinę 
rodowodów są nieraz interesujące, gdyż 
odsłaniają nader ciekawe i nieraz niespo 
dziane pokrewieństwa. 

Wsk<ł'zują one też nieraz w sposób 
może drastyczny jakim nonsensem jest 
"błękitna" krew książęca 

Na,Jstarszy ten bezwątpienia prasz- dziwić zbytnio nie powinno, bo wszak 
CZlt1r, nie chwaląt: się posiada 1500 lat w roku zeszłym, podczas domowej wojny 
życia, a założony był za panowania ce- w Chinach, jeden z walczących guberna Trąd jest uleczalny. 
sarza Fin-Khauang-Tsang w pią,tym wie torów za niechwalebną O sobie opinję Pir.;.ma amery:kańs!kioe z wielkim za,in .. 
ku naszej ery, ki~dy w Europie nikomu rozkazał redaktorowi pisma, które ją Zla teJ'iesowa,,,i,em podają wia.dlomość. iż le­
nawet się nie śniło o możliwości druku. mieściło, również oh ciąć głowę. To się kaJl'zom amerykańskim :re sz.pitŁala mor-

Dziennik baki wydany został na dzie nazywa sprawę załatwić szybko, a grun sk~ego w CerviJle w staJnie Luizj'ana u-
sięciu zwojach jedwabiu, wspólnie ze townie. dało si,!,! wylet:zyć cZ'te;rech paci'e.n,tów 

chorych na trąd w strunie rozwillliętym. 
sobą złączonych, Wracając do Europy pierwszym dzien Nowa meiJ:od'a lecZoe.!1ia tej najs"LraS'Z-

Ohińczyk, który wynalazł sposób wy nikiem francuskim była "Gazette de nf.e1jSZ'ej :re wszystkilCh choróh, które 
rabiania liter z cyny i srebra nazywał Fran~eu założona w r, 1631, Po wielu przez wi'eJ.e tY'sięcy lat u'W'lżaIllO za zu­
się Gon-Khoung. latach, przejściach, pr:rerwach i naj- pe'l1n.iJe nioeul>e'cza/1ne, pollCg.B. na sikombi­

Około roku 1360 dziennik był bardzo różnorodniejszych kolejach wyłoniło się ''1,owamiu, dwu'ch. metod, . a m.ia~owiIC!e 
. ." zas1kzykow spe-c)aLnytch 1 pr:veSW!letlanIu 

poczytnym w Chinach, a jego redakto- z pIerwo1ne) "Gazette O'becny "Jour- p'rom~~i.ami Roentgena 00'l1l1Z Uililrnfjole-
rzy mieli vńele okazji do pokazania swe naJ des Debats", towem1. Chorzy pll'zed opuszczeniem SIZipi 
go patrjotyzmu, którym wiele dobrego Za naj starsze pismo angielskie nie I tala muszą być p<J'Cłldanrr sp0clahej bacz-
zdziałali dla swe; ojczyzny. należy uważać "Times'a", gdyż pierw- nej 1 ~bserwa,C'jl i dOlpioero Zlaświtad,czenle, 

. . d 1 dł' . dl' 88 POOIOls,ane nrz,ez trzech learM"ZY otwi.era NIestety ostatm re a, dor rozsze szy SZy Jego numer nOSI atę styczma 17 . 1 . ' .... ~l 
lm QIl"ZWl SlZ7)l!L'<l: <a. 

się w p.og~ądach po1ity~~ny~hz panują- podcz~s gdy ~~erwsze . wydawnictwo I Wiadom~ć o wyleczeni'u czte~ech po 
cym kSIęcIem (słucha)cIe Jaklo bywa!) "MorD1ng Post pochodzI z 1772. Inne wa'ż'nych wypadków trądu WYWo'łruła wilel 
został wydany oprawcom w!elc~ uzdol-I pisma prowincjonalne, jak "Newcast1e kie nad'lll'e>je wśród t~nsięcy obyw~1eli a-
nionym, którzy wykonawszy na nim wie Chronic1e" datują się o wiele wcześ- mcrvkań<>":i'Ch, cierpiących ,na tę stras:?:-

l ' ku h t t 'dł' h I. • ną chOll'obę. e pl(~ VC or ur, po naj uzszyc mę- i mej. 
czarruach pozbawili go życia, I Na z.akończenie należy przypom- "~~~m1~~~~~n~~~mJ:I~m. 

Po-dobna nieostrożność przytrafiła nieć, że w Niemczech w roku 1609, zia- Kolegów po piórze, udających się do 
się w XII wieku innemu redaktorowi · wia się pierwsza jaskółka prasy, w fo,r- krainy świ.ęte~o smoka, należy uprze­
"Tcloting-Pao", który zaproponował swo-I mie tygodnika, to jest małej ~roszudd dzić zawczasu, że zupełnie niewskaza­
jej władzy, aby pozbywszy się starych I wydawanej co tydzień przez Jana Ca- nem byłoby objęcie przez nich stano­
i głu"ich przes"dńw, wysłała d4J Europy rolus:!ł.. Ów pierv,szy tygod~ik zawierał wisk red:lktorów odoowiedzhllnych -
inteHgenh\ych i 7:dn1;,ych chiriczyl,ów, siedemnaście korespondencji z tyluż gdyż w Chi'1ach te stanowiska są na-
celem zapoznania się z tamtejszą kultu. miast niemieckich i zagranicznych. prawdę zbyt odpowiedzialna. 
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3WBfeUU mm n mrrnm . 
Armja spacerowiczów w pełnym szyku 1,bojowym" 

rozpoczyna kampanję wiosenną. 
I _. I Jest pewna chwila w życiu łodzianki, skiem, niby teatr miejski pustkami w 
~ I gdy jej dusza, jak przenicowany ko- czasie premjery, radość ogarnia wszyst-

1::::;:- stjum, staje się świeższa i z radości wy- kie stworzenia od najniższych, nie wy­
• ~ I skoczyłaby z ciała, gdyby nie drobna łączając lodzianek, aż do najwyższych 
II!! :s.; I przeszkoda, wynikająca z tego, że 10- włącznie z Pineckim, a tłumy .rozpływa 
-. ~ Idzianki wogóle duszy nie posiadają. ją się po chodnikach, po jezdni, jak roz-

_ ___ l1li_ Mam na myśli te~.uroczysty mome~t hukane morze, rozbijając swe fale o 

św·ąteczny program 

gdy na zegarze wybija dwunasta godzl- próg cukierni Szaniawskiego i cofając 
na i wszystkie panny od lat dwunastu do się z powrotem aż do Grand-Hotelu, 
czterdziestu pięciu, jak na rozkaz koń- gdzie zmęczone burzą uczuć wiosen­
cZą swą tualetę i wychodzą na ulicę, nych, bałwany oSiadają na . mieliźnie, 
wkładając rękawiczki na schodach gdyż zmuszając, dbającego o przestrzeganie 
trudno, ażeby w ciągu trzech godzin porządku publicznego poliCjanta do in­
zdąż"ły wykonać wszystkie czynności, terwencji. 

I Najnowsza i najpiękniejsza produkcja 1925 r. 
zhczone z wyjściem w dzień świątecz- I O godzinie pierwszej nadciągają na 
lIy na spacer. I plac boju now~ wo~ska: z boczny<:h .ul.i­

W bramie po raz ostatni, jak aktorka , czek: w~suwaJą Się z tup~tem. ~lęzkle 
prze'~ wyjściem na scenę, -zaglądając do ' tanki, WIelopudowa artyle!la. ml~Jska -
lusterka, by snrawdzić , czy nie mają .za otyłe matr~my, o~olone plęclor~lem do­
malo pudru na t\\ <'xzy szczególnie w 0- rodnych. nIez~męznych, ale męznych có 
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El ko];cy pryszczów na nosie, któr e w tym r~k, c~łe półkI rodzm z ?Józkami i. b~lo­
iii wypacllm, mają odegrać t~udną rolę zna- mkam.I , CI wszysc{". ktorzy zdązyh w 
I lm piękności, jeszcze r.!z chusteczka, przePI~anym termmle pr~ygotować się 
I ścierają karm;n z warg, by zamaskować do ŚWIątecznego ~pa~eru I muszą odpo­

sekret nienaturalnie piękllych lic, kate- kuto,,:,a~ z wlaS1!eJ Willy, gdyż tylko PC:>­
l;orycznic i ostatecznie wypychają z pod zostaJe I.m godzma czasu na pokazanie 
kapelusza pukle utlenionych włosów, i- wszystkIego, co noszą na sobie, 
mitujące z konieczności złociste loki, Piętnaście minut przed drugą rozpo-

Wspaniały dramat sensacyjno-życiowy w 8 ak ~ a :h 
wymykające się z uścisków strażackie- czyna się odwrót. 
go hełmu i zrezygnowanym krokiem Wydeptane i wyciśnięte lodziankl 

I przestępują próg bramy, zlewając się z jeszcze raz ogarniają wzrokiem ulicę 
I falą tłumów, igrającego wszystkiemi ko- Piotrkowską 00 najdalszych krańców 

W roli główneJ' naJ'pięknieJ' sza I lorami tęczy, jak .skład .tapet. czy nie dojrzą ~zasem zn.ajomego, które~ 
Rozpoczyna Się rew]a mody, poprzez mu mogłyby Się odkłOnIĆ, poczem już 

gwiazda ekranu I urywane nici spojrzeń i uśmiechów, gę- zupełnie zrezygnOlWane i beznadziejne 

MARY 'HllHI" 
(słodka odtwórczyni roli tytułowej 
w filmie "Dziewczę z karuzeli") 

. Mary Philbin 
71ćm1ła obecnie wszystkie gwiazdy 
Ameryki, a powyższy obraz jest 
jednym z jej najlepszych kreacji. 

I sta defilada głów i nóg, świąteczny sp a- wracają do domu. 
cer. polegający na celowem deptaniu cu- Na placu boju pozostały tylko niedo-

• dzych pantofli i bucików przy jednocze- pałki papierosów, jeden pantofelek mę-

I snem unikaniu bliższego zetknięcia się I ska chusteczka z marynarki i grub~ war 

l
' z kimkolwiek, w celu zacho~ania ide- stwa strząśniętego z twarzy pudru. 
alnego błysku własnego obUWIa. Rewja skończona! 

I Słońce świeci nieskazitelnym bla- BoIskI. 
I I Robotnicy przeciw magistratowi • 
I Strejk robotników sezonowych jest groźnym 
I "memento" 
I 
I 
I 
I 

dla chjeno-enperowskich władców miasta. 
Robotnicy sezonowi proklamowali Nastrój ten może mieć dla przywóa. 

I - - ---------------------- -- I 
strejk który w założeniu swem jest pro ców fatalne skutki przy następnych wy 

testem przeciWko polityce magistratu borach. Już dziś w szeregach robotni­
W &z.l.edzinie robót publicznych, Niez- ków enpeerowskich i chadeckich m6-
wykI e ciekawe są motywy tej akcji. Na I wi się wyraźnie o tem, że magistrat o­
wielkim wiecu robotników sezonwoych, becny nie dorósł do swego zadania i te 
zwołanym w celu powzięcia decyzji przywódcy partyjni okłamali s~ych 

I 
I 
I 

Początek przedstawień: w święta o godz. 2-ej po południu 
w dni powszednie o godz. 4-ej po południu. 

I • I • I 
I 

Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem p. M. Szpeisemachera. 
I 
I 

-------------------------------Londyn- twierdzą powietrzną. 

strajkowej, przedstawicie'le związków wyborców. Jądrem jednak rozgorycze­
zawodowych w przemówieniach swoich nia jest obecny stosunek władz miej­
sporządzili przeciwko magistratowi wieI skich dQ zatrudnionych przez siebie ro­
ki akt oskarżenia. Wszyscy mówcy, któ- botników, Jest to żywioł impulsywny, 
rzy należą do t.rzech różnych pod wzglę który nie łatwo zapomina krzywd, wy-

Stolica Anglji ma być otoczona pierścieniem lotnisk. dem politycznym zrwiązków, zgodnie rządzonych mu. 

Nowe środki walki wywołały, jak dzenia nowoczesne, umożliwiające loty 
stw~erdzili, że magistrat krzywdzi robot Magistrat, zdając sobie z tego spra-
nilkow, wę ma niezwykle twardy orzech do ~iadomo, zupełny przewrót w budowie dzienne i nocne, Między innemi, firma 

fortyfikacji. Co przed w.ielką wojną na- Wright, Anderson and Co. otrzymała już 
zywano twierdzą niezdobytą, dziś prze- zamówienie na budowę kosztem 100.000 
stało istnieć. Natomiast okazała się po- funt. ster!. wielkich szop stalowych do 
trzeba budowy dokoła wielki<:h miast no przechowywania samolotów na tych 10-
wych fortów, ale bez żadnych fortyfika- tniskach. 

W tym sensie przemawiali nie tylko zgryzenia, tembardziej, że robotników 
klasowcy ale również enpeerowcy, i cechuje zazwyczaj, zawziętość. Ze umie 

chadecy, którzy w magistracie posia- ją oni dotrzymać swych gróźb, dowodzą 
dają swych przedstawicieli. wybory w Konstantynowie, dowodzi te­

cji, lecz zaopatrzonych w odpowiednią Oprócz pierścienia wewnętrznego 
liczbę samolotów. lotnisk, otaczających Londyn, powstanie Jest to objaw niezwykle znamienny. 

Taką właśnie twierdzą ma stać się drugi p:ierści~ń zewnętrzny w punktach Dowodzi on, że masa buntuje się, i że 
niebawem stolica Anglji. Olbrzymie mia taktyoznych i strategicznych dla cięż- odmawia zaufi;l.nia swym prowodyrom, 
st·o ma być otoczone pierścieniem lot- kich samolotów bombardujących, tak w którzy nie dotrzymali swych zabowią-
nisko Lotniska, które urządzono dokoła celach obronnych, jako też dla ddkony k 
niego podczas wojny, a następnie wie- wania z tych punktów wypraw na tery- zań wyborczych. Przykład ToOboŁni ów 
slono mają być ponownie otwarte, poza \bor}a ni.eprzyiaci~Is.lrie. sezonowych nie jest odosobniony. Kil­
tem zaś ma być utwoOrzonych trzydzieści W ten spoOsób Londyn stanie się 01- karotnie jui bowiem ferment podobny 
nowych lotn-isk, zaopatTZonych w urzą .. brzymią twierdzą powietrzną. ujawniał się wśród urzędników miej-

--- skich, którzy również występowali jaw 

aj-bogatsza kobieta w Ameryce nie i otwarcie przeciwko swym polity-
cznym kolegom zasiadającym na ławach 

zmarła niedawno, przeżywszy 93 lata. magistratu. W takich momentach, dla 
Pani Ewiehetta King, jedna z najbo- szy, dzielna kobieta, zarządzała sama magistratu, :rzecz prosta, niezwykle 

ga tszych kobiet w Ameryce, właściciel- swemi wielkiemi posiadłościami, które przy1«ych, przybywali na zebrania u­
ka najw i ększej w świecie hodowli by- rozciągają się na przestrzeni 160 kilo- rzędnicze członkowie ma~stratu by 
db . zmarta obecnie w wieku lat 93 w metrów nad Golfem Meksykańskim, swym autorytetem ułagodzić wzburze-
Ki ll~sv ill e w Texas. Zaślubiwszy jako N ty h lb . h tw' k h m'e podwła.J y hU N'e ' . <In k młuJa uziewczyna kapitana Jana King'a a c o rZY!lllc pas 1S ac prze " on 1: • 1 zawsze Je a 
skrOII1Jlego hodowcę bydła, w domku bywa stale pó~ ~l11ljona sztuk bydła .. Po- odnosiło fu skutek. Dziś stwierdzić mo­
obwarowanym, jak forteca, gdyż w wstało tam. tez l miasteczko Kmg, liczą- żna śmiało, że zarówno wśród urzęclni­
owy ch latach grasowały jeszcze w Te- ce 2~50 mleszk~ńców, których pro to- ków jak i robotników miejskich bez 
xas liczne bandy rozbójnicze. I?łaścI pra,cowal! razem z mlodemi na-, względu na przynależność party' ą do-

I~ C I.H~Cl1l i tam zapanował spokój i lowczas KmgamI. ,. b' ]O 
porządek i majątek państwa King powię Całej tej ludności miljardowa wlaś- ~1~~!: ~~ __ :c ,magistratu wysoce roz-
kAzal sie z każdym rokiem. Owdowiaw cic:elka zapewniła przyszłość. WLnI~ nteu'lnosć. 

go wreszcie porażka chjenoenpeeru w 
wyborach do rady miejskiej w Sosnow­
cu, Magistrat łódzki zdecydował już o 
swoim losie na przyszłość. Wiatr zadął 
obecnie z drugiej strony, a pierwszym 
jego podmuchem na terenie Łodzi jest 
strajk robotników sezonowych. 

Wbite. 
.... , .. , \ .'»"' ..... ' " • ,'" • ,. 
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Zer d a ełn·skowych paskarzy~ 
Podwyższenie opłąt za paszporty zagraniczne w kraju. - Biurokratyczne metody nie 

prowadzą do celu. - Hamulec dla rozwoju kultury i hygieny. 
Podwytaeuie opłat za paszporty z;a- pokój z obfitem i dobrem ut.rzymanie-m I kt6rego zaaplikowlttlie- urdrowi nMZ-e- 'Wprowadzić eu.2"opejdti komfort, ~le l 

6l'aoieme Wysunęło 116 porzącIe.k dzien- za 4 7lote dziennie, jeżeli wreszcie na uzdrowiska. Ta gorsza konjunktura już także europe;.kie ceny, ob~cZ()ne W)­

rJiY k;wesiję na&Zych urorowisk i le-tnich Rivierze francuskiej także już moma sama odbierze chęć uprawiania lichwy raźnie i wyłącznie Da Mapę ludzi bardzo 
miełee wYPoczyntk-owych. Rząd umiał od- tdeć pokój i ułczymauie za. 6 1Jl:otych i poskromi drożyznę. Rozmaite, propo- zamożn,.ch, - wte-dy powstaje zaraz 
ci~ ~ mwem 250 7Jłotych PoI- dz:ie:nnie-? nowane- abecnie- .,.administracyjne- spo- kwestia, te z !edne; słIrony nie może ta­
sk4 od Zaehodu, ałe wątpli'We jest, f2J l tych c:yfr ~k MMttWa się sam soby" mogą tylro powięknyć iostniejący Ja pensjonat brać cen ~oh od in­
połiraA ~ uporać się z po- prze~ się • .te przeprowadzeme wyrokich Ju± bałagan. Dych zakładów "pierwszej klasy", panie 
rztY'kM'li, W różnych Ciechocinkach, Za opłat paszportowych, ooiemożliwiają- Na obronę naszych kraiow reb uzdro wat to jest lichwa i wy2;$Ze-j ldasy od 
lropaorob, Ba.eboh i Kryni.ca.eh. a nie cych szerszym rzeszom pncu.jącej, wisk DlU9imy podnieść, te ów bałagan pierwszej być me może - a z drugief 
moief & ne-emi podmiejskien!ii. chłopka Ci barcbo śn!dnio zamożne.j inte1irgencji niemało się przyczynił do stanu, który jeżeliby mu pnyznaoo wyższe ceDy. w­
mi. potrafiącemi dn:eć słmrę me gorzej wy;a.zd do taśszych r;agranicmyoh u- u BaS panuje. W rozmachu, z jakim się takim nI:2:łe zaraz wszystkie pensjona­
od mleJlickh ~y najtoneego ga- zdruwisrk, jest momentem, który dotychczas 11 nas zabierano do ,.uporząd ty chcą być w tej samej kategorji i zna-
..... pcNiIMNIi tylko ckoiyaaę w ~ kowama" uzdrowisk, wylewano nie-ie- lp.ić się w tej samej klasie płac, choć 

Koeo z hcW Dłeamol:ftydl hfb ŚI'Ie- kNfoWJdt. dJl.okrotuie dziecko razem z k~el8, - nie w tej samej klasie wygody, wykwin 
dftio załlJrO'ł;aydl ~ mocie płace- a me ~ także dobrą metodą popłera- nie wprawaazało się żadnych rozr6tniefl tu i czystości. Ma.nła wyrównania wsq­
m 8 -to ziotyeh pr~uśćmy w Zako- nia odrowisk krajowych. Rze<:zywiste wszystko podciągało się bezmyślnie pod stkrego praktykowana w stosunku tW 
panem, .. wątpliwą czystość, wątpliwe ich popieranie polegać musi 0& zaprowa jeden słrychn'ec, uzdrowisk, hoteli i t. P .. doprowadza • 
wygody ł wątpłi""" kuchnię, jet-eli ceny dze.tJW w tl2'Jdrowi.skacb krajowych ładu W zagram~ rm:lrowiskaeh - nas t)'lBto cło tego, że to wyr6wnanie ii· 
VI ~atach na północuo-wschodnf.em i poł'7Ądku i podniesieniu ich 00 pozio.. bez róMicy, ez;y one są we Włoszech, totnte następuje, ale do najniższego po­
WThrrełu. Adriatyku, klimatycmie bat'- mu europejskiego. Inkjatywa do tego czy w Szwajcarii lub Francji - są pen- ziomu. W rezultacie- niema tadnego po­
~ pociągającem, za!fÓWno w Dalmacii musi WTjść przed~wszystkiem od sa- sjonaty przyzwoite- i bMdro tanie, Me stępu, żadnych ulepszoo, tadnej pop!"&­

jak w I*ii włoskiej i na wyspa.ch. za- mych włMcicieli uzdrowisk, od go.poda są tet pensjonaty luk9Usowe d1a tych, wy - dziś, jMt tak samo, jak dwa lab 
c~ się iM od 5 złotych _ pdk:ój z ny p~O!Wlt6w, hotelli i t.. d.. a prze-ko kt6ny moga. płacić, bardzo drogie, tak temu, 
utrzymaniem, a wsze1kiemi wygodami i nat i!ch o korńecml06ci takie; inicjatyWy drogie - !e u nas nikoma o takich ce- Cała ta poUtyka, ob!i'CZOna fest na 
ke,pielami morskie-mi, jeżełi na przeciw- mate tyłko cz-ynnik wszelkiego postępu Dach się nie śniło. U Das jednak o ta- bardzo, bardzo krótką meię i rezultaty 
n-ym., rdzennie włO'Sk1em wybne'Żu i wszelkich ulepszeń, mianowicie konku kie1Jl rozróżnieniu nikt nie m)'lŚ'li zresztą jej są wiadome ... Polska coraz bardziej 
Adriatyku pod Rimnu płaci się W pensjo ren~ W tym wypadku konkuren<:ja za- przeprowadzenie go faktycznie byłoby oddala się od Europy. Ludzie, którzy są 
Dacie 6 złotych za pokój z utrzymaniem, I graniczna, Je-den rok goruej konjunktu ruemotliwem. Jeżeli powstaje W jaklemś 1 ślepi, dziwią się później i gniewa5. te 
jeżeli w sl:ynn)ml Meranie w Tyrolu (obe I ry dla krajowych "badów" będzie ilem nasum ttzdrowisku jakit pensjonat o za : Europa oddala się od iPołsld. 
cn&e ~ lIlOia doatać ~~ ~em ł skutecmem lekarstwem boju et2l"'Opefskim, który miałby mmiar. - -

Bernard Sbaw 1tCZy się 
tańców nowoczesnych. 
~ynny dramaturg angielski, Bernard 

Shaw, zaczął podczas ostatniego poby­
tu swego na Maderze, uczyć się tańców I 
nowoczesnych, pomimo, że liczy dziś już i 
68 lat! I 

Wobec tego redakcja londyńskiego 
"Daily Expressa" zwróciła się do nau- W l' 

czyciela tańców, p. Michała Rindera, któ O Z n y • 
remu przypadł w udziale zaszczyt pozy-
skania tak znakomitego ucznia o podanie Nikt Nie ma tak życia, jak: woźny są- skradła._ 
szczegółów tej nauki 1 oto co p. Rinder duo Dla niego niema sensacji. 
opowiada na łamach powyższego dZien-1 Boże, ile ten człowiek widział zmart - Pi!... Też mi nowina!... Zona za-
nika: wień, ile grzechów poznał, ilu rozdziera bila męża!... Słyszałem bracie, jak dzie-

"Shaw był zawsze zdania, że wła- jących scen był świadkiem, siedąc na sięcioletnia dziewczynka opowiadała w 
śaie starzy ludzie muszą tańczyć, przez krzesełku przy drzwiach i przysłuchując jaki sposób udusiła swą matkę ... To ci 
00 bowiem zachowują elastyczność się tokowi obrad sądowych. była heca!... Ale że żona męża zabiła -
czł{)nków i czują się młodymi. Młodzie- Ten człowiek zna ludzi. Spojrzy tyl- to bajki dla dzieci, a nie dla mnie! ... Ja, 
Ży, która zwykle tańczy, nie jest to po- ko jednem okiem i odrazu wie wszy- bracie wiem co to jest ŻyCIe L •• 
trzebne." stko: Ten człowiek nie znosi kina. W naj-

Rinder udzielał na Maderze lekcji tań - Panie, to jest oszust... Widzi pan, tragiczniejszych momentach obrazu. 
ca w niewielkim domku nad brzegiem ten kradnie węgiel, bo ma, brudne ręce... gdy skazany na śmierć ojciec żegna I 
'TIorsa, niedaleko od willi. w której za- A tamten zdefraudował forsę, bo mu się swe pięcioletnie dziecko , on wybucha 
nieszkał Bernard Shaw. Pewnego dnia I n?gi trzęsą, o, widzi pan? .. A tego pan śmiechem: 
'ramaturg usłyszawszy dźwięki muzyki me zna?_ Patrz pan na jego ręce jakie - A to ci heca-... He-he-he!... Ma­
l.llecznej, wyszedł z willi i podszedł do bieluśkie. prawda?.. On z pewnością lo to takich widziałem na świecie? .. 

Jomku, aby przypatrzeć się tańcom. Po- mąkę kradnie... Też mi nowina!... l czego on, bracie pla 
lobało mu się to do tego stopnia, że za-I Dla niego nie istnieją uczciwi ludzie. cze, kiedy nie wie czy wyrok jest już 
)isał się wkrótce w poczet uczniów tan<: To przesąd. Każdy świadek kłamie, każ lostateczny! ... Przecież go moga. jeszcze 
'11isttza, I da kobieta zdradza swego męża, każdy ułaskawić L .. Nie takich, bracie, potem 

"Pomimo swych 68 lat - pisze Rin- dżentleman defrauduje pieniądze. na karuzeli widziałem, jak kółka łapali 
l, - wykazał wkrótce. że elastyCZ-\ Woźny sądowy w czasie świąt wy- a byli przedtem na śmierć skazani... 
nvść jego .urryysłu c:hodzi w parz~ z ela- ch~dzi na s~acer, jak każdy śmiertelnik Mnie nie weźmiesz, bracie, .na taki ka-
3ty'cznoścIą Jego CIała. Łatwem Jest za- ktory ma wIOsenne palto. . wał! ... Ho, ho L .. Niema głUPich! ... 
daRłem nauczyć czegoś tak mądrego ucz Chodzi więc sobie po ulicach i mówi Szkoda tylko, że woźni sądowi nie 
nm. zwłaszcza, gdy jest tak gorliwy w do żony: mają talentu pisarskiego. 
nauce, jak Bernard Shaw. Bystry umysł - Widzisz tego dorożkarza? .. Chtop Mogliby stworzyć nową literaturę 
jego nie tylko przezwYCiężył wkrótce był pijany, jak bela ... Awanturę zrobiL ~ądową. 
wszystkie trudności, które były dla nie- 30 z10tych kary ... A ten mordę obił ko- Bo woźny sądu to człowiek, który 
go przecież rzeczą całkiem nową, ale ledze w cukierni... 3 dni aresztu ... Pla- ze swego h:ąta przy drzwiach obserwu­
~ak~ przewidział wszelkie możliwości, k~t, jak. dziecko ... A tę uniewinniono ... ie życie w jego najróżnoroc!niejszycp 
Jakie mogą wypłynąć dla niego z pozy- NIe pamlętam co zrobiła ... Zdaje się, że przejawach. 'uris. 
skanych wiadomości ... Teraz - rzekł do ~ ~"'~_Iil~~~~~!:.Z~m 
mnie pewnego razu - będę mógł akto-
rom, grającym w moich sztukach. nie 
tylko wskazać. jak mają mówić, ale tak­
że, jak mają się poruszać!" 

Ołowa pcMv wod~ei, 7.dj ,ła ~rze .. 
mikroskop na film ~:nell1atogB'z..­
ficzny (pOwuęks2enie 150 razy) 



___________________ .....:.--=E X P R E S S \V I E C Z O R~N_Y _________________ _=8tr~on=4=_=.:S.:_ 

[lIowiek, kłóW ~kuJuie nai~roiue k~iliki. 
Wydał 400,000 funtów ną drogocenne druki 

i manuskrypty. . 

Włoski 
nie należy do 

Napad bandycki w Farcinetti. 

romantyzm rozbójniczy 
świata baśni. 

W'loski romantyzm rozbójniczy nie fundji, Zimują tu w nędznych lepiankach 
Maibogatszym księgarzem starego ł no Podczas ostatniej bytności w Eu- należy jeszcze całkowicie do świata ba- kozy i owce wraz z ich pasterzami. 

wego świata jest niewątpliwie dr. A. S. ropołe wydał dr. Rozenbach 400,000 f. szt śni. W maju jednakże, gdy wzmaga się 
W. Rozenbach z filadelfii. Niema w Ame na stare druki i manuskrypty. Pierw- Od czasu głośnego wydarzenia w słońce schodzą ze swemi trzodami do 
ryce żadnej wielkiej licytacji i wyprzeda szym jego nabytkiem było oryginalne czerwcu 1924 r. nabrała samotna Kam- niżej położonych i chłodniejszych dolin. 
ży. na którejby mistrz RozeHbach lub wydanie dramatu Johnsona z 18 wieku. panja przed bramami Rzymu znowu sta Postaci~mi swemi ~ie różnią się. prawdo 
Jego agenci nie nabyli dla aiego jakiegoś Kupił je za cenę jednego dolara i sprze- wy niesamowitej. Ten równie znany jak podobnIe od etruskich poprzedmków, no 
"unikatu". dat następnie w Londynie za 2 tysiące często przeklinany pas nadbrzeżny jest szą też tę sa11?'ą ~azwę !,pastoró-y-r", tak 

Cala armia zau.fa..nyGh agentó,,' sklt- funtów angielskich. oddawna siedzibą malarji. Zrujnowana sarru> otulają SIę ZImneml rankamI w sk6 
puje w Europie .. białe kruki" dla tego jest jego ziemia przez gospodarkę Jat y- ry baranie i nocują na twardej ziemi 
orla antykwarskiego. Na skutek wnieię- Trzody są własnością bogatego jakie 
tneJ organizacji swego przedsiębiorstwa gaś Ricca, któremu przypadły w spadku 
ł uieprzeciętnego sprytu kupieckiego po wraz z bezpłodną ziemią kampańska., pa 
zbawił największy i najbogat.~zy k8i~- T k M b B sterze służą zaś za liche wynagrodzenie. 
garz świata Anglję i I'rancję przeszk> a n c e r a u m a r egu m . Jednym z takich pasterzy, który przy 
d'\ar'Uc.h tysIęcy mahU5kryptó:W i dt'uków pomocy muła odbywał wędrówkę po roz 
na korzy~ć Ameryki. opę4.- 'a zmysły 'I serce maharadz· y In,doru. ległych pastwiskach Kampanji był Nun-

Na"fi zio Mattioli, ostatnia ofiara kampańskie-
KSięgarze londyńscy ł paryscy me go pustkowia. Uczył lat 42 i pochodził 

moga. bowiem absolutnie n'walizowa~ SeRSacyjny proces W Bombaju. z Borgo Cerreto z prowincji Perugia. 
na wyprzedażach z ta. znak(jmit~cia. a- Chlebodawcami jego byli bracia Sansoni 
merykańską. który p~zepłaca każdą Donos~ przed kilku tygodniami ty i oddała się pod opiekę potiejt angłel- właściciele samotnej tenuty f'eorcinetti. 
rzecz dwu lub trzyłm>tme. ~ uąskać o zamora.O't7anitt w Bombay'u miljarde- skiej. Nundo Mattioli pilnował ich trzód 
ją dla Ameryki. ł'a Bawla I poranieniu kochanki jego, tan Od tego momentu tancerka. nie zazna wraz ze synem i zamieszkiwał nędzną 

Dr. Rozenbach przybył niedaW1lO do cerki Mumabr Begum podczas przejażdż la ani jednej spokojnej chwili. Otaczały lepiankę zdala od siedzib ludzkich poło­
Londynu i nabyl na wielkiej wyprzeda .... ki obOjga .au.tomobilem po Malabar Hill: ja. bez przerwy roje szpiegów. KaMy jej żoną. 
ty drogocenny druk z XVI wieku. Dzie- Podejrzerue padło wówczas na wyslanm krok był śledzony i gdziekolwiek się u- Byt człowiekiem bardzo pracowitym 
lo zawiera jakiś utwór epiczny p t. "Tbe ków maharadży z Indozy, na którego dawała, napotykała'" jakiegoś wyslanni- i stał się ofiarą własnej pracowitości. 
new nutbrawn maid" i zostało wydruko dworze piękna Mumabr była ,przez kilka ka maharadży, który jej proponował po Pewnego ranka udał się wraz ze sy­
wane w Londynie w 1535 rQku. Zalicza lat faworytą. wrót do władcy. Dwuch osobników sta- nem do szop, w których nocowały trzo­
słł) do najst&rszych druków angielskich ł Oskarżeni o napaŚĆ winni dostojnicy le się kolo niej kręciło i kilkakrotnie sta- dy jego chlebodawców. Widząc po dro­
stało się powodem walki wielkiego mili- indyjscy w liczbie dziewięciu stanęli te- rano się ją porwać. dze dużo porozrzucanego drzewa zaczął 
mera londyńskiego~ kolekCjonującego z raz przed sa.dem w Bombay'u. Mimo wszystko, udało się jej zmylić zbierać je starannie i postanowił odnieść 
zamłIowaniem cenne druki, z nieprzeje- Znajduje się między nimi generał Ras czujność swych "dozorców" i zbiec do je do chaty. Synowi rozkazał zaś iść do 
dnanym dr. Rozenbachem, który nabył Phanse dowódca armji w Indorze, kilku Bombay'u, gdzie została kochanką mił- owiec. 
dzieło za 1700 mntów m. wyższych oficerów, dwuch urzędników jardera Bawla. Wróciwszy przed dom zauważył Mat 

Pewien dziennikarz londyński udał policji i nawet jeden lotnik. Dowiedziawszy się o tern, maharadża tioli. że starannie J?rzez niego przedt~n!· 
• w tych dniach do dr. Rozenbacha, a- Do walki z miliarderem Bawle o pię- rozkazał generałowi Ras Phanse sta- zaryglow~ne. drZWI są .otwarte !la?~Ci~Z 
by wypytać go o ceł energicz!lego ~ kną tancerkę, zazdrosny maharadża nąć na czele spisku, którego celem było DomyślIł Się zaraz ".leszczęŚcla l smIa 
pywanła. cennych zabyt~6w literatów e- zmobilizował jak się okazuje prawie zamordowanie Bawla l oszpecenie tan- ło wszedł do chaty. Ujrzał dwuch opry­
aropej&kich l przewołetHa ich do Amery wszystkich wyższych urzędników swe- cerki. szków, plądrujących komodę, . je.dy,llY 
ki. go państwa. Pozyskano też, za dużą su- Dowiedzione jest, że na drugi dzień me.bel! do którego składał Mattloh hry 

Przypuszca ów wywiadowca Ił&. pod mę, współudział szofera zamordowane- pO zbrodniczej napaści na Malabar Hill, panSskhle.. . .. . 
stawie rozmowy z dr; Rozenbachem, że go miljardera. jeden z urzędników maharadży, wysłał . c wycll. za ",'ISZąC.ą. na SClal1le rusz 
skupuje książki Bietylko dla siebie, ale Urocza Mumabr Begum, jak sarna 0- do wysokiej osobistości w Indorze tele- m~ę, lecz w Jed~eJ chWIl! zostal obez~la 
dla kolekcjonerów starych inkuwabułów powiada, mając lat 9, dziś ma 22, zabra- gram następującej treści' dmony u~er~emem siekIery w bok l u-

. l k' h A t ł d ó h d . T . . padł na ZIemIę. . 
angle s tC w meryce. na. zos a a na w r ma ara zy. am wy "Cztere~h ran!l~ch: Jeden a~esztowa Dwaj bandYCi zabrali woreczek z 

Kupuje również na zlecenie bibliotek chowywano ją na śpiewaczkę dworską. ny, szczegoły pózmej . sześciuset lirami i zbiegli. Mattioli posia-
f)ublicznych w New-Yorku, Waszyngto- W wieku lat dwunastu została oficjal Długo zeznawała przed sądem pięk- dał zdrową naturę. Mimo głęboki ej rany 
Dłe i f'iladelijt. ną faworytą księcia. Była chw!la, że już na tancerka. Prosiła o opiekę nad sobą, podniósł się z ziemi i zaczął wlec się w 

nNajcen!liej~a ~źka, którą na~y- Fo~a~az b:a~~~~oI:d~r;,a~a~~d~~ ~~t~~ gdyż jeszcze nie wszystkie wrogo dla kierunku najbliższe go miasteczka For­
tem - WYlaśm<l; dr. Rozenb~~h - Jest doniesienia, że jakoby któryś z innych niej usposobione osoby w Indorze figuru mello. Szczęście sprzyjało mu, napotkał 
t. zw. "wydame rabunkowe utworu książąt pozyskał jej uczucie i że pragnę ją w tej sprawie. Dowodziła, że maharad po drodze wieśniaczkę, która wystarała 
Szekspira p. t. Venus i Adeni,s. Za cza- la ona dwór opuścić. Zakochany jednak ża nie nasycił się jeszcze dostatecznie się o pomoc, tak że na noszach zaniesio­
sów Szekspira nie istniało bowiem pra- d l • t h d' ··t· lit zemstą. no ciężko rannego do apteki "\v Formello 
wo autorskie i liczni drukarze bez zezwo Ol ~za ens wa ma ł ara za WIęZI Ją e- W zakończeniu dodał.a, że podczas gdzie opatrzono mu rany. Wystarano się 
lenia autora odbijali jego d~ieła. Zawdzię ra me w swym pa acu. pobytu swego w Londynie wydala na również o auto ciężarowe i odwieziollo 
czarny temu istnienie wielu utworów, W.roku 192.0 odbyła !?na wraz z ma- świat ~óreczkę, ~tó.rą I?~har~dża kaz~ł ranne~o w ciężkim s~anie do szpitala 
któreby prawdopodobBie w innym wy- \haradza. podróz do AngtJl. IzgtadzlĆ, podobme Jak l Ją mezawodme San OJacono w RzymIe. 
padku zaginęły. Za odbitkę "Venus i Ado W marcu 1924 roku Mumabr uciekła spotka lada dzień ten sarn los. Zawiadomiona o wypadku poliCja, po 
nlsa" zapłaciłem 3,800 f. szt. w Delhi z dworskiego pociągu maharad- Rozprawa toczy się dalej. szukuje narazi e nadarmo złoczyńców. - _ .. 

JERZY RZĘCKI. 

• . a 

zardowa to w d'Ltżej mier·ze pojedynek bą zupełnie, trzymał bank poraz dzieisą 
na nerwy. ty, no i oczywiście musiał przegrać. Nie 

Dla SiguiJ'd,a okazało Mę to fatalne. znaczną resztkę postawi! potem już na 
Mianowicie, nowi przybysze umyślnie "via banque". Przegrał również. 
p,odwyższali stawki, Sigurd zaś uważał, Wstał od &tołu przybity i zupełnie 
że i on to musi robić, aby przyspieszyć ł złamany duchowo i fizycznie. I gdy nad 
wresz.cie wygraną. Zawiódł się wszakże I lazuT'owem wybrzeżem przepięknie 
srodze. Nietylko, że oczekiwania ic.~o wschodziło słońce, złocąc swymi ciepły­

nie spełniły się, ale nawet zaczął mocno mi prowykami wierzchołki wysmukłych 
I przegrywać. Nie spostrzegł się wc:de, palm, w duszy Sigurda zrobiło się ciem­

jak z całe j ~granej pozostało mu już no i po.nuro. Wracał do hote1u pełen naj 
za1ledwie tylko resztki. czarniejszych myśli z niezłomnem posta­

Zapragnął odegrać się, lecz wpadł je nowieniem zgładzenia się z tego świ8.ta 
- W_" I k".& f ' szcze gorzej bo nie tylko że mu się to za swą słabość, słabość nie do przeba-rw-ym,na ny romans anema .. ogra Iczny. . ' , .. . ... I.' d ł 

nIe udało, ale zaczął przegrywać 1 pl e- czenIa, za ponlZeme, ł\torego ozna sam 
Rzucił więe ruletkę i przeszedł do l niego zasiedli gracze śwHeżo przybyli, I niądze przyniesione do gry. Podniecilo wobec stebie. 

~dli~a "trent~ q.uarant~". Lecz i tu mu I p~łni ene.rgji i zapału: spokojni i rozważ go to do ostatnich granic, Krew uderzy- O wiele . barrdziej bowiem niż nad 
tię rue szczegoJnte powlOdło. Wobec te- ru, gdy Jego rozstroJone nerwy dopro- la mu d,o głowy, zebrał ostatnie pienią- stratą mateqalną, bolał nad upokorze­
go postanowił pTzejść do sali baccara- wadZ'iły go już do wielce niezdrowego dze, jakie miał i me czekając na chwilę, niem, jakie mu dawała 'wiadomość, że 
towei, pt'zypuszczał bowiem, że w ter, . stanu podniecenia psychicznego. aż przyjdz,ie na niego kolej ~rzymania on, tylokrotny zwycięzca w zapasach 
sposób uda mu się wreszcie wydobyć Byli to zresztą specjaliści. licząc~ , banku, zawołał: "banco salo!' Znów po sportowych i tylokrotny pogromca na j-
konieczną sumę. włoaśnie na rozstrój nerwowy graczy naJ szczęściło mu się _ wygrał. Powtórzył silniejs'zych rywali uległ jednemu spoj-

Była już druga w nocy, gdy Sigurd ranem. Tacy panowie zazwyczaj kładą ten eksperyment raz jeszcze - również rzeniu kobiety, równie sł.abej, jak olś nie 
t'ozpoczął grę. I ZD'ÓW na początku szło się spać o god~i~ie s.zóste j, siód:n,ej wie- ze szczęściem. W tym czasie właśnie I wająco pięknej. 
1'llU wcale nieźle, zwłas~cza, że grał o- c~~rem, wysyplaJą SIę . do dru~leJ, tT~e- bank dojechał do niego, Wygrywał T3.Z I I byłby niechybnie tegoż ranka popeł 
nrożnie i rozważnie. Nie hazard.ował się CIel w nocy, poczem bIorą kąp:el, pozy- po raz, lecz z<'.mi3.st oddawać bank iak nH samobójstwo', gdyby nie to, że , webo 
zbytni.o, nie nadużywając swego szczę- wiają się do syta i ze świeżYl:l.l umys- poprzednio ro Łrzeciem raZIe, trzymał dząc do hotelu potkał się z Mańką, po­
ścia i .trzymając się zasady nlezostawia- łem, wyspani i nie-zmęczeni , zasiadają do gO po piątym i szóstym raŁie . Hazardo- wraoającą z balu. Promieniała radością, 
ma przy sobie banku dłużej ponad trzy g1'y okolo godziny czawrŁej nad r anem, wał się przytem straszmc Wystarczy po upojona niesłvchan,em powodzeniem. Za 
razy. Jest to system pewniejszy, ale wol Oblicze nie ich polega na tern . że prze wied7.ieć. że c-iągnął do ~:)lą tj{1 co iest haczywszy Sigurda, tak bardzo przygnę­
niejszy, to też w ciągu dw6eb godzin ciwnikami ich są w olbrzy!niej większo- \\ ladom.o, szczytem ;lC"kkomvO:i ., os;:; bac- bionego, zapytała o przyczynę, a dowie 
Sigurd wciąż jeszcze nie zdołał dojść do! ści gracze już zmęczeni i zdenerwowani. :::ó<.ratowei. Mimo to .lTzesze1ł mu siód- dziawSlzy się o co chodzi, rzekła mu 
sumy, jaka. Mańka od l'Iiego wymagała. / Wówczas wkraczają oni. Posiadając wrę my ósmy i dziewiąty hank Zdawało czu~e: 
I wówczas, po ośmi'<>g&drinnej grze be'z kszy spokój i panowanie nad sobą , niż się. że był już znów wr~szcic u t:elu. - Chodź do mnie, a zapomnisz o 
przerwy zaczął ~ opuszczać spo!kój i' rozstrojeni kilkugodziJ'1 !1ą grą gracze , z Lecz ustrój nerwowy Sl .~Il1·da był j:.!ż zu wszystkiem ... Będę umiała się pocieszyć 
aVwIaowaga. Nadomiar de go naprzeciw batwością zwyciężają ich, gdyż gra ha- -pełnie zanarchizowany Nie wh~laiac so mój ty Herkulesie ko~ha.ny ... 



......... 1 

•• ł • • 'z e' 
•••••••• 

&' 

, II' 

le 
Ilu str. St. Dobrzyiis ki • . 

• iW'" 

••••• i •• 

•• •• 
• ••••••• 

To byto tego dnia, gdy Wita po raJZ Zaczęł-o P3Jdać. .Musilatlem go kiedyś widzieć na kon - Nile, nie spotikamy 
przedstaw1.sz mi silę ... 

się ... Zresztą 

ostatni pocaJł;owała m1ę w czoło i po~ Z począt.ku dużemi kroplami. a po- cercie. 
wiedziała spoko;me, że o szóstej wy jeż- tern gęsty, drobny deszcz. Ludzie cho- Dzi'WJll~e wż.arły mi się w pamięć je­
dża na zawsze do Pruryza. dziLi z otwarlemi pa'l"asolam!, doroi.ki go długLe, siw-e kędlz10ry włosów i po-

W~:;:ystko wstaro ~i~j!y nami skcń- mknęły z po.dnLeSliJonemibudamL dłużnie zarysowane Linie twarzy. 

Gwitzd ldk'omoiywy. 

Potem &mIUgi drym.u - ja,k mi.ęk.ld 

ClOne i w jei !llillj.owym buduarze poda- W brama·ch chowaLi się J.udzie i cze-
!'.~~"ly sobie 'l"ęce po raz ostatni w życiu, goś gł'Ośruo s~ę śmbe1'L 
Przedtem nastąpiła z,amiana listów, ktć- UUoe pustoszały, zroMlo się smutniej 

re pisYWla.'liśmy do si-ebn.e, gdym !eszcLe PoHcjant odszedł z posterunku i u-
byt w Warsz;a:wi~ i nawet foŁog:afJę swą, krył się pod ba'1!k'oiIllem. NaJŁłoczone tram-
1< tórą za.wsZJe mta<}lem przy sobIe, k~ła waje odek~ły strugami deszcz.u, 
mi zwródlć, WiTa wogóle była dZIwna. M • L' •• ul" __ J. ł . 

'.'1.a rogu )aJK1,e1s lcy ~Lrzyma em SIę 
- Czy mogę Cię odprowad.dć na Byłem zmoc:oony do ostatniej nitki, 

dw(,~? zziębnięty, i tak.i bezsvl'n.ile z.męazony. 
- Lepi.ej nile cbJodri. Jadę przecież SZ\ikałem jaJ1cilegoo oparcia. gdzie 

t mamą. 

- A te karly, któreś mi darowała .... 
- Spa:1! , 
.- A jeślt si-ę hWedyś spotkamy, to 

ja'k? .. 
- Ni'e, l. spotlkallIly się. Zresztą, 

przed1staw~sz mil się -
Nite byłem roz,targnłony, ani 7;dener­

wowalIly, tytllko nd-e wiem d'laczego zosta­
wiłem p:nz.ez zrupOlllnt~1i.e w jej :,okoju 
l.nsn ę. 

Nbe choiJaJłem by UlW'ażata tv za wy­
mówkę i Me WIl"óciłem -męcer. Przysłała 
mi ją piOlŁem bez llis'tIU, belZ ni c z.e g<> , 

Taik się skończyła pierwsza moja mi­
łość. O ,S'zós'tej byłem na dworcu, ukry­
łem się za wagonami i wilCki.ałem, jak 
wsiac:fl:.a. do prxed;ilaJhu pilerwszej k~ 
z ma'l1tą i ;akimś obcym panem.. 

Gdy pociąg ~ wodziłem go oczy 
ma, aż z:nńlkł ,na zru1m-ęcie. 

Dł-ugile smugi pary awiJa.ły m\ twa.n, 
spadły na. ramiOtlia -- ! dIziiWni-e - zda­
wało mi się ż.e ofb.edm'Ują mię jej smukłe 
długie ręce - Il"ęoe WIilry. 

I to było osłIaItnie '1"ealrue tlczude, j'a:_ 
kie pdbem mogły bu.dz:iJć ~ mnie wsporo 
n,ienia pioet'W1SZej cichei tęsknoty. 

Na ullJcy mZy;bo. 

Nie padał detszCI:Ą ale ruebo osnute 
było cz.a.orną 0fP000zą ohmur i czuć było 

lepką WJi1lgoć. ll1Iożnaby było C'hoć usiąść. Nogi odma-
Nie mwem nJad C1Jem się Ulstana- wiały posłuszeństwa, me mogłem się ru­

wmć - WliLra ocDjechała, zabrała moje szyć z nUe1sca. A myśl kłębiła się, jak 
listy, kłtóre priZ~.a" Źle spali, zahała ukrop praltyła całe ciało ... 
swą łotogra1ję - i :oosbałem sam, Zlbity, 
oszoł.om.'k>al.y, wyśmiany iI :zmęd.lniały. - Jak mogłaś Wlilra, W~ra' .... 

\Y7 '.1'.0.: ł I' Wtedy usłysułem za park&nJem, jltłk 
wC:liOr<IIJ o~J porz-e, gm a w sa OU1e .. '-~ k ch 

"Ą • n.:.... N-~""- ty k "e ktos Cilclwteńko gI"(1!1 na SI rzypca . ...... ptJa~u1Je... !JISl'1ii:t. O2aIrl1ą, Y. OUł/nową 

sukienkę i mStda na ptt.eniach herbacianą Kt06 drugi akompanjował na pianinIe. 

różę. Czamoe 0CLy błyszczały, gdy gra- Jak czyjeś dobre ręce pieściła mię tę-
ła ... Na poaż0gnanie ka0a.ła mi duto pod- sIma me'IOOIja.. 
r6iow.ać ł DiIe ~ wierszy, bo to nie­
potrzebne ł Ś'\Wadcxy o lilie męskości. 

A ~ - tak. odcazu - osław 
usctsk dł,oai i '~ do P&-yta.. .. 

W szoyefko !ryłoby fał dobrze, gdyby 

Za parkanem był ogród:ek. 

Zeb.rałem res~tę sbt i paw'lóezyłem się 
w strQrnę wej&ca Njikt mię ode zatrzy­
mał WsxecJ.!l:em. 

\VI ogródku było pusto. Goście wsku-~ :tea DUżący wi-oozÓl'. 
Iłe ~ zidooe S1 • l tek desZ!czu prz.e'S'Zlli na ta:ra-s 'laprzeciw 

s e.pła a- estrady, gdzie graJła muzyka. 
tarń. 

I 4n coś, dO ~o w calem ciele, Kelnerzy z b La'lemi sel'wetkam1 pod 
paliło, mt.obem btu:r~ał1o w mózgu, w~bro- pachą u'W':i'1a'l~ się zręcz.nile między sHo­
\WIllo 'We k:rwit du!siibo sp8.'mlem w gardle. czonemń stcU!i!kam1. 

n ........ _ 'D....L_. ~a ja&no oiiwioetlO'nym ta·ra'5i~ było 
- J..1Ul.Ie, ~ - me wyt'1"zymam!... 

Usta j;ego przykuwaly mą uwagę..­
P.adczaJS gry so:l:itsrŁy były mocno zad­
śnięte i n.~eco WYJ1u:zywi'ane bólem sar­
kClJzmu. wywiIerta'jąoe siJlne wrażenie. 

Murytkę '1roc'ha~em 
szych. 

od I:at najmłodJ.. 

szal Jedwabny. 

Porem gw.a.r Paryża i jej śmiech. 

Bevwstydne słowa obcego pana. 

Z~-e'llon()..iółty swetr i ttYlkotinowa su. 
kienka. 

Shimmy i nagie, na.giIe ciało ... 

-
Prymtiltywna gra na 

mię rozczul:i'ć clio łez. 
grz.ebi-emliu mogła Ja'k piJjany zatoczyłem się na nogach 

Siwy pan W}"Chodzii z w!101.oncz.elą 

że mógłbym po- w futerale. 

pełnić samohó!js'two tyllko w chwl,n 
:::hanh muzyIci. ... 

Siwy pan po.prawił krawat i 
smYCZlelk clio ręki. 

Schwycll'em go za klapę pa.lbota, nW 
mogąc prv;emówi:ć słowa. 

Solista \1ŚJlRcllIDął się dobrotHwk \ 
u9ta ułożyły mu się w gryma.s )ak wte­
dy, gdy ~ał. .. 

- To pan? Nile pOIZ;TIIałem ... Co pa. ' 
nu? ... 

- M&zI JaIk śmiesz!... Jak śmłest 
tak grać, tak Cudnie grać skąd WNSZ, 
że .... 

- Ze co? ... 

- Ni.c nile wkszl... Nioe wojno ci nie 
wiedzieć!... Orna wróci.... Oua napeWIlO 
wrócil ... 

Cz;e~o pam. ch-ce" 

- Coś ty grat? 

- Własną kompOJZycfę .... 
- ~ ~ piMł?_ 
Siwy paD zawahal ~ 

W rurgi pOIC2lęł'y mu drżeć i twan na. 
brała 7.ÓIemlI.~ koloru. 

- T o wMlzi pan było rOIk temu. T·et 
padał deszcz. N3JZYWała silę Lida i wy­
Jechała do Pary.ża. Z jakimś obcym pa-
nem., poprostu, ZI!1Il1dzDiłem jej się ... Wte-
dy właśnie wie07JOlretm., n,a:pilsałem .... ale 
co paltU jest? ... 

T ego tuż by/k> za wi<ei1Ie ... 
D&erxyła mniJe sza1'Ona myśl: - t.o ~'! 

wygnał WÓlrę do Paryża &l1a SIWojej kom, 

slu- po~y~i, wyda;t mi ?~~ o ~iej .wspo. 
mn~ell1'l'e, PMIluąilkę JeJ ~OJrzen, C'tcheg(j 
sz'eptu jej słów, wygnał Wirę, wygnaj 

wziął Wi'l'ę, nlaJk.łama'ł o tnłllVe i stworzył ge. 
nja'l:1ą koanpozy~ję zaczerpniętą z modd 
cie'l"p!eń. • G05ci~ przy s'boNka<:h udszyli się. 

Wargi &olrilStly poczę'ły ne.rwowo dorgać. Fa'la krwi napłynę~a mi do mózgu. 

A gdy nachyl~ głowę, by r.ozpocząć ŚwUa,aomość poczęła zamilkać. 
subtelmryDl "p:ilzOCatłO''' - zdawało mi Ku.rcrowo wpiJłem paUce w mięsist, 
się, że to nie tu graią. krąg jego szyi 

... Gdiz:i~ś o tysiąc mU ode mnie pła- ZaC'hM"C7.lat 
kało dziecko. Stłumiony s'doch nad Zdławiony pil&k buchnął mu z ~aT. 
zw,łakami... Szept jesiennej, dżdżystej d'zleli. 

nocy - cidly szmer ulatujących chwil. Powaliilem go ,nla zremię i n.ogam~ ko 

A p·o"tem nagły wstrząs pocałunków, pałem w b!'lXl1,C'h. 
rO'z:nami,ęlbn~ony bełkot zmysłowych u~t, Krz~a1: oDa"aJz głośnń'ej.. 

rami:o:la oplaiające, woń, nikła woń ~o- NadJooegH g05cre z taralSu i jaką;5 sa 
biecego druta, podnńecający zapa.ch fi- na dłoń oolfnęła mrę za kołniterz. 
jołko'W)"C'h perfum, sza,ł nerwów, krzyk Z l:....:· ta obi!. 
bólu 1 w końcu bezwład, z.upełna bezsil- a'W'hez:w.ano ~Dw"J~ 1 SlZiepł' no s· 

" ........ . k ,na uc o o pOilllJlieSzanliU zmys ow ... nosc, man we opuszczerue rą ... 
_ K.tO' to? K,to to "7 -- I ki.ed:y po.scjan'Ł, Mją-c pięścią i po 

L.<lX.atz, zaraz... }' . df' l" pyc łaJąc, 'Wl!Ó ' mię przez Ulce IUl3S·b 
Siwy pan urwał. 

- ciepło i wesoło. 
_.Jak wyg!ąda. Paryż? ... Pewno za- W)'Iprostował się, 

jedzi.e do h!ore'lu ... Jutro wloży ten pstro- NioC m~a1'em ~e.nriędzy. wejśde r.a ta- mu lla twarzy, zwrócił 
uśmliech zadrgał 

się w moją sho-

wśród śmie<:hu i pogwioo)"wań uli c z.ni 
ków - njoe myślałem o nicrem, tyIk. 
brudne, zioelono-żółte płomi,er:i~ lataif' 
wydawały mi się pi~anemi spoirzenial' 
Wiry w tę dziwną, dżdżystą noc ... 

katy swe1c, W' którym jej tak ładni,e .... ras by~o cl1a mnIIe zamklllęŁe. .nę i zaczął na nowo. 

Wrecwrem wyj<łlrle 'z; ob-cym panem bez W ciemnym kącie ogrodu znalazłem I To co się teraz słało było strasznel 
matki. altankę, w której przez dziurawy dach T o było ohyd.ne tak grać w ten dżdży-

Obcy pan z:aprowadzi fą do cukierni. kapał <Leszcz. sty ,vieczór jesienny!. .. KONIEC. 

Weźmie odldzioełlUy stolhlc w kąciiku. Skulony siladJłem ostrożnie na rąbek T o było zbrodnią _ wywolywać we "" •• !\!lVl 
Zac:miłe OlpowU'adać, a Wira będz.ie ławki. Robiło się lżej i cieplej, mnie cały rój wspom "lień' 

śLę śmiać. MOŻe pójdą do teatru i wrócą P~el"wszy num'er programu Lostał Od pierwszej do os·tatniej cnwili! Na-
w zamkniętym aucile bardzo póin'o. Sk011cZ,OI!lY. Na estradę wszedł s.h'ly pan; wet -- te słowa - jej ostatnie słowa; 

Wi1"'a, śliczn<lJ,lrochana Wira, jak mo- z wLolonC'zelą. Twarz teg·Q czlow~eka bY-ł - Lepiej nie chodź. Jadę razem 
(łaś, jalk mogłaoŚ!... la mi znaJiomą,. z mamą ... 

CZYTAJCIE 
EPU· " li. EU 
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lawrotna kariera UDa kowala l to~li. The inter-yarsity boał race. 
---:0:---

Oxford - Cambridge, tradycyjne regaty 
W jaki sposób został sławnym 

Zygmunt Breitbart. 
angielskie. 

Został uiemi symbolicznie otwarty sezoo wioślarski 
---:0::---

całego świata. 
Wywiad ze słynnym "królem żelaza". Walką między ciemno a jasno - nie- Tymczasem zaw.ody ~wel. 

Dziennikarz warszawski p. Juljan 
Ma,Bcki w następujący sposób opisuje 
na łamach "Tygodn~ka Sportowego" 
swoją wizytę u "króla żelaza" Zygmun­
ta Brcitbarla: 

.* • 
"Król żelaza", mężczyzna rosły, o 

klasycznej budowie ciała i marsowem 
obliczu, chętnie nas przyjmuje w wytwor 
nym pokoju hotelu "Bristol". Towarzy­
szy nam nierozłączny przyjacie<l p. Breit 
barta, spoczywający na miękkim, per­
skim dywanie - prześliczny rasowy 
dog angielski... Rozmowę z p. Breitbar 
tern przerywa nam ustawicznie ochry­
pły dzwonek te·lefonu. następnie sekre­
tarz osobisty p. Breitbarta, nie mogą.cy 
sobie dać rady z licznymi interesentami, 
którym mistrz kategorycznie odmawia 

l bieskimi nazywają popularnie w Anglji syteckie gromadzą wprost rekordowe - Czy zagranicą pracował pan ty - f ·d ó któ __ 1 ........ 1.. l - sławne na cały świat, a w Zjednoczo- cy ry WI Z w, czy JliU~ł>~ szcze-
ko sportowo? nem Królestwie niezmiernie popularne, nie oba brzegi i z niezmierną clek:awo-

- Usilnie również pracowałem nad 
sobą moralnie: nigdy przecież nie uczę­
szczałem do szkół, nie wiem nawet jak 
sllkola wygląda, a jednak znam doskona 
le 7 języków europejskich. - Jestem 
więc samoukiem. 

- Jakie sporty wogóle pan uprawia. 

- Niema - zdaje się - sportu, ktć 
regobym nie uprawiał. Znam boks, wal­
ki francuskie, fechtunek, pływactwo, 
wioślarstwo, jazdę konną etc. 

zawody wioślarskie pomiędzy osadami ścią śledzą perypetje biegu. Dlaczego? 
ósemkowymi uniwersytetów w Oxford Przyczyny są dość skombinowane. Prze 
i w Cambridge. Jasno niebieski i ciemno dewszystkiem wszechpotężna w AngIji 
niebieski - to tradycyjne barwy obu u- tradycja. W roku bieżącym rozgrywano 
czelni; Cambridge tegoroczny zwycięz- wielkie te zawody po raz 77-my z rzędu 
ca - nosi jasno, - Oxford ciemno nie- (Oxford ZWYCiężył dotąd 40, Combridge 
bieskie wypustki przy koszulach wio- 36 razy). Są więc one instytucją równie 
ślarskich - pisze "Kijrjer Sportowy". silne zakorzenioną, jak meting wyścigo­

wy w Ascot, Derby lub Grand National 
Zajmowalem się niedawno kiJku kwe w Liwerpoolu Widzowie nie idą dla emo 

stjami, dotyczącemi sportu akademickie cH sportowej. Stoją godzinami, by ujrzeć 
go w Anglji. Z okazji ostatnich zawodów przemykające jak widma dwie ósemki. 
chciałbym kilka uwag znów na ich te- Idą raczej z obowiązku, by manifesto­
mat, a w szczególności na temat ich zna- wać, powodowani glęgoko zakorzenio­
czenia i popularności, poczynić. Dla nas, nem poczuciem i zrozumieniem sportu, 

- Czemu pan przypisuje swoją Stl1ę? ludzi kontynentu, jest rzeczą wprost nie- swe zainteresowanie dla wielkiego bie-
T lk . . T k·ł zrozumiałą, w jaki sposób tak dla widza gu, by być .,uczestnikami" niejako wiel-

--:- y o tremng0;Vl. a ą ~ ą m6gł mało interesujące widowisko, jak niem kiego sportowego wydarzenia. Zwyczaj 
by SIę odznaczyć kazdy c:z.łowlek przy jest w istocie swej bieg wioślarski na _ zrozumienie sportu _ tradycyjnie w 
odpowiednim i racjonalnym treningu, przestrzeni przeszło 6 km. - może wy- tą stronę zorjentowane zainteresowanie 
który prowadzi do doskonałości fizycz- wi~rać !la tłumy wptrw wp~~st fascy- - to główne motywy publiczności. 
nei. nUJący I zgromadzać Je w mlhono;vych A teraz trochę o sporcie. Myliłby si~ 

• prawie rzeszach na brzegach TamIZY. ktoś ktoby przypuszczał że sławny ten 
przyjęcia, - Na cz:em Jednak polega paó$ka Wszyscy, którzy mieli sposobność bieg' ósemki jest ostatni~ wyrazem spor 

- Czy mogę prosić o informację, do metoda? brać jako widzowie udział w zawodach tu wioślarskiego. Zapewne _ osady obu 
tyczące pańskiej karjery sportowej? - Moja metoda jest bardzo prosta wioślarskich, mogą bez zastrzeżeń zgo- uniwersytetów są doskonałe, świetnie 
zapytujemy mile uśmiechniętego p. i prymitywna. O ile inne sporty wyra- d~ić się na fa~t, że ? ile ~ie jest przypad- tr~nowane,. fizycznie doskonale do~rane 

. . .... , . klem dana WIdZOWI moznoŚć towarzy- NIe mogą Jednak iść w porówname z 
Bre:tbarta. blaJą przewaznte SIłę mlęSllil, o tyle mo- szenia zawodnikom czy to na statku lub wielkimi osadami które sport wioślarski 

-Zanim panu odpowiem na to py- ja metoda zmierza do wzmocnienia ko- łodzi motorowej, czy to wreszcie posu- w Anglji produk~je corocznie w okresie 
fanie. muszę przedewszy,stkiem wyra- ścij z najlepszych organizmów motna wając się odpowiednio szybko wzdłuż regat w Hen1ey, osadami klubowymi Le-
zić swoją radość z powodu wizyty t1 w ten sposób zrobić ludzi silnych. brzegu - to pod obserwaCję jego podpa ander R. C., Thames R. C., Eton Vikings 

1 da li tylko samo końcowe zmaganie się i t. d., - lub też osadami poszczególnycl! 
mnie pierwszego dz\ennikarza pO' skie- Przy tych słowach p. Breitbarl daje osad, t. zw. finish - zajmujący tylko Colleges _ w obrębie obu uniwersyte-
go, który raczył mnie odmedzić. Wszę- mi do ręki przyrząd swego wynalazku, krótką chwilę czasu i mający wogóle Itów. Trzeba bowiem dobrze o tern pa­
dzie bowiem, gdzie tylko występowa- składający się z kHkunastu długich i ~i.ejsce tylko 'Ytedy, jeżeli bieg nie je~t miętać, że osady bie~ wio~ennego -:­
lem zagranicą, najsławnie.jsi dziennika- ł k' h t' . l h ol' h lUZ rozstrzYf!'męty w drodze - lodZIe to osady reprezentacyjne złozone z WIO 

~ as IC prę o.w ze azn~c , p. oz?ny~ nie przycho '7.ą oddalone od siebie o sze ślarzy poszczególnych Colleges. Uniwer 
rze świata formalnie ubiegali się o wy- Jeden na drugun, polecając mI zgIąĆ Je reg długości. To też regaty nie cieszą się sytety te nie mają bowiem, normalnego 
wiady ze mną, Natomiast w Polsce pan w miarę możności. Spróbowałem: aż mi zwykle zbyt wieką frekwencją publi- u nas, ustroju jednolitego, ale przeciwnie 
Jest pierwszym z pośród red:ktor6;v kości zatrzeszczały... cznoścł. składają się z szeregu .drob.nych uczelni 
polskich. z którym mam prZYJemnosć \ ,- t. zw. CoIleges, wza]emme ze sobą ry 

. , walizujących - nietylko na polu nauko-
rozma w.Iac.... (, wem, ale i na sportowem - tworzących 

A więc - rozpoczyna p. BTeltharl- dopiero, wszystkie razem wzięte - je-
festem synem kowala z miasta Łodzi. dno środowisko uniwersyteckie, u nas 
Mając 8-9 lat musiałem mu w tej fizy- popularnie nniwersyt~tem z:vane. Posz-

. , B l" t k b'e czególne Colleges maJą swoJe własne 0-
czne1 pracy pomagac.. y ~my a I - , sady, które jednak dopiero o tej porze 
dni. że do t5-tu , lat me mIałem na nO'- rozpoczynają swój trening, by być fit na 
gach obuwia.. Kiedyś O1"zyjechał do Lo- okres wielkich regat w Henley (zwi-
dzi cyrk wędrowny. Walki atletów bar- kle pierwsze dni lipca) - n~ ~ełnię .mię-
dzo • • -~...'łobał i zaJ)ra~ąłem już dzynarodowe~~ . sezonu wlOsl~rskJego. 

mI SIę p"". Y . ' . , _ Są one pózmel często znaczme nawet 
wtedy zostać SIłaczem. KIedy ,edl'aK lepsze od wiosennej załogi reprezenta-
mówiłem, że będe w przyszłości głoś- cyjnej. 
nym wyśmiewano mnie i nazywano... W roku bieżącym zawody przybrały 

a":atem Tymczasem cała fantazja me obró! zgol a nieo~zekiwany. Aczkolwiek 
w "J '. . uwazano CambrIdge za faworyta. bo 
ja mówiła ml, że będę słynnym na c:, pech zmusił Oxford do wymiany kilku 
świat siłaczem. Gdy miałem kilkanaśc ' wioślarzy na krótko przed biegiem z po-
lat uciekłem z domu i wstąpiłem do cyr wodu choroby, to jednak takiego wyr.i-
ku' wędrownego. Początkowo dźwlgałem ku n!kt się nie spodziewat Oxford 'po~ta 

.. . . d . nowll wypróbować nowy typ łodZI, me-
ka.mlente, zarabIając 20 -30 kop. Z1en co krótszy (prawie o 1 metr), szerszy 
nie. Następnie awansowałem: zacząłem natomiast, płytszy i bardziej plaski, nii 
popisywać się podnosreniem ciężarów. ' dotychczas używano. Łodzie idące już 
poczem brałem już udział w walkach za ~onstrukcyjnie. ~ ty~ ~ieru.nku widzieli 

, .. ył . tki smy na ostatmeJ OlImpiadZie. - Próba 
pasmkow. B y to mOle począ . skończyła się fatalnie _ silny wiatr I fa-

Karjerę moją rozpO'cząłem wszakże le wypełniły szybko łódź wodą, osada 
w czasie wojny. Otóż n:. początku woi- miała ją wkrótce po kolana -i z obawy 

przed zatonięciem musiała odstąpić od 
ny byłem 17 miesięcy w niewoli niemiec biegu. Już przy słynnej Hammersmitli 
ki~;, skąd uciekłem, za co 7 miesięcy Bridge sprawa była przesądzoną. 
sied~iałem w więzieniu w Bedinie. Cambridge, który i tak prawdopodo-

Gdy do Niemiec zjeżd:żać zaczęli oH 
cerowie amerykańscy. zwróciłem się do 
fednego z generałów z prośbą o zezwo­
lenie na urządzenie moich popisów dla 
żołnierzy. Odtąd datuje się moja karj z­
ra, gdyż później z każdym dniem robi­
łem nadzwyczajne postępy, a przy jeż-

bnie zostałby był zwycięzcą, potrzebo­
wał na przebycie toru 21 : 50', co jest, 
jak na bieg bez konkurencji wcale do­
brym czasem, rekord wynosi bowiem 
18: 29. 

Sezon wioślarski jest więc symbolicz 
nie otwarty dla całego świata. Czekamy 
na objawy życia i u nas. 

J" .:,... ... ...... ~ , "t.! '. ;.., _ ~.:;'.;j. :~_',. 3"": I 

~ając z miasta d<> miasta, z państwa do l f 

państwa, zdobywałem wszędzie coraz Wyścigi cyklistów Mediolan PawJa. Lodi - Mediolan (110 km.). ' CZYTAJC I E 
większy rozgłos - talk, że dziś znają I Brało w n&ch udział przeszło 200 amat orów. Zwycięzcą jest młody 1 R E P U B L I K Ę' ~ 
mnie już b<>daj na całym świecie. Wiktor Bendonir " • 
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Dziś ! fi dni następnych 
M'-'$M§tiłł·Weew 

Głośny mm z nafpi~ejszą 

-- - - gwiazdą ekranu 

SA 

a y ilbin 
(słodka odtwórczyni r~łi tytułowej w filmie "Dziewczę z Karuzeli") 

w najnowszej swej kreacji, 8-aktowym (ramacie życiowym p. t. 

z 
Z 
KA A 

Z 
ET 

(Tragedja Hrabianki -TUdor) 
S2ał0ay wir życia, miłości i rozkoszy. Silnie urozmaicona akcja. 

Orkiestra sYlllL>niczna pod kiemnkiem p. M. CHWATA. Ceny miejsc znacznie zniżone. 

Początek przedstawień: w święta o godz. 3-ej p. P., w dni powszednie o 5-ej. 

Codziennie w święta o godz. 2-ej, w dni powszednie o godz. 5-ej po południu 

Dziś i dni następnych 

d t ·· e d I ł d·· z przepięknym programem reny miej$[ o~ lO gr prze s aWlenł a m o zlezy pełnym- śmiechu i humoru. 

Poóno[bY je~wabne 
i ione, suKole trillotioowe i t. p. 
przyjmuje do reperacji. 

u!. 6-go sierpnia 76, III piętro 
Tanio, bo w prywatnem mieszko 

• oJe 
z kuchnią 

ładne, słoneczne mieszkanie z wszel 
kiemi wygodami przy ul. Piotr­
kowskiej wraz z meblami, do 
od~tąpienia. Oferty pod .R. Z. 
508" do .Republikic

• 422-2 

Kupię 
tokomobIlę 100-120 K. M. oraz 
krochmalarkę (Schllcht mas chi­
ne). Również sprzedam loko­
mobilę 65 1(. M. Cegielniana 
104. 590 

Kto cbte wyoojąć lub nająć 

lokal, mieukanie 
lub 

uokm ume'lowaoJ 
niech. się zwróci do biura 
"RUCH" Piotrkowska 38. 

DRZEWKA 
silne l pewne. a nabyć je motna w Za­
Itladzie Ogrodniczym 

Kołankowlkieu 

I 

w Łodzi, u1. Piotrkowska 226. I 
Wszelkie nasiona zawsze na 

sk~adzie. 

TEA TR MIEJSKI 
(CEGIELNIANA 63). 

Dnia 13 j 14 kwietnia -odbędą się 

2 występy 
.. 

HAIKU IM. nroRY l WAUlAWt 
pod dyrekcją Jal a Pawłowskiego. 

Dany będzie dramat w 3 aktach 
Stanisława Witkiewicza 

Macie-
l 

arol 
c 

Początek o g. 11.30 w nocy. 

Dr. med. Dr. med. • ••••• 

o ~rybul!.i BUD N Og/omaia drobIle 
Choroby skórne pOd gwarancją wy 
włosów. wenerycz- Południowa Nr. 23 kluczaj"cą abso-
e i moczopłcio~e telef. 40-26. lutnie wszelkie ry_ 
leczenie ś·wiatłem Specjalista chorób zyko, wyucza prak 
ampa kwarcowa skórnych i wene- tycznie na samo--
i promieniami rycx'lych Leczenie dzielnego buchał-

Rontgena. śwIatłem (Lampa tera-bilansistę tow. 
kwarcowa). Przyj- akc. przemysł, 

Zawadzka 1ł! I mule od 8 do 10 r handl., rolniczych 
Telefon Nr. 25-38 od 4 I pół do 8 w. l Innych, h. rzeczo­

znawca z wytszym 
wykształceniem. 

4-5 Nles\łmodzielnym 
t>ł« "d od R ' . . (zainteresowanym) 

i>n,Jmuje od 9- 2 
l od s-B Dr. med. 

lDUr'~~le[d'l J,!~ t~.~ ~1~f~~~!~ 
weneryczne i mo- techniki rewizji 
<;zopłciowe, lec~enie ksiąg i bilansów, 
s.ztucznym słoncem snorządzanła spra. 

Ceglelni~na43 górskim. w
k 
ozdań obrachun-

Dzielna Nt 9. d owych tow- akc. 
(boroby sk6rnl, le Pr~. yjm. uje od 8-9 r O Izb skarbowvch 

d 4-& eorga nizacji i re-
oarfeZRe I mD[zopłciowe l poł I o gulowanla zanied, 
Leczenie sztuczne Tel.Ni 28.98. banych i niepraw. 
słońcem WyżyRo- dłowo prowadzol 
wem. Przyjmuje d nych ksią!{ I t. p. 

od 5- 8 Dr. me . Dla zatrudnionych 

~ lanubaI~ 
w ciągu dnia, nau· 

, ka wieczorem. In. 
Dr. w. . • formacje: 7-8 w, 

tH~unUW~~1 
Zawadzka 10 Piotrkowska łSa, 

r ofic. I p. 455-1 
. Choroby skórne 

II"!d ń k 42 l weneryczne. G 
" a s a Przyjmuje od 9-1 

(Długa). 5=8. Haftu maszynowegCl 
blał~go, koloro­

wego, filet maszy. 
Choroby skórnE> N ł t , nowego oraz recz· 

~r:;:::YoCd~~:2'na wun fi D. n~~Ozn;la~~zy~ią:~~ 
do 2i 5- 8. I J P ~ miesiąca. Wschod· 

,~_ m __ swetry nl8
1
64 prawa oficy-

na I piętro m.22 
Dr. med. Maoufoktura 

r II n HIOH 244 fial~~~~~~ J. nHn firanki 
:,pecjallsta chorób PiotrkowsKa 37 
skórnych I wene-
l ycznyc'l i włosów (~po~wórzu) 
Gabinet ROntgena ......;;ac.;..' ... ;u..... /. ........... 

~ł:pi;;;ko;i~';U' M f Il { 
róg Ewanglellcklej 

Jadalnia dębowa, 
Tel. 29-45. sypialka jasna w 

Przyjmuje: od B-2 bardlO dobrym 
I 6-8. Dla pań od- stanie do sprzeda­
dzielna poctekalnia nia równięż cześ-

I od 5-t; pp. clowo Piotrkow­
------Islc:a 92. m. 90. 595 

l powodu wyjazd' 
2 pokoje z kuch 

nIą w Pabjan!t1ac! 
do odstąpienia wra 
z meblnmi i calell 
. urządzeniem za 

2.500 zł. Oferty d, 
.. Republiki' pod 

.. Wyjazd" 48: 

R;:ądca, kawaler la 
'29 trzeźwy, ucz 

ci wy ze średnią 
$zllOłę rolniczą i kil 
kolet nIą praktyk~ 
')oszukuje posad: 
w majaŁku. Otert' 
$lIb "Agronom" ; 
adm .• Republijti". 

462" 


